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KURYER LITEWSKI 


w Wilnie we Srodę dnia 17 Lipca v. s. 1829 Roku. 


WrAanomości KRaJjowe. 
Sankt-Petersburg dnia to lipca, > | 

i (z Ruskiego Inwalida). 

NAYJAŚNIEYSZY Cesarz JiGomość raczył wy- 
jechać z Tulcżyna, d. 22 czerwca, o godzinie 10 
zrana, i przybyć do Białey-Cerkwi tegoż dnia 
wieczorem; aażajutrz Jego Cesarska Mość czynił 
przegląd rezerwowych szwadronów brygad rezer- 


- wowych kewani yyakinh, 1szey dragonów i 1szey 


strzelców konnych dywizyi. A 
D godzinie 3 z południa, Jeco Cesanska Mość 
raczył wyjechać z Białey-Qeckwi, i, obeyrzawszy 
na drodze, we wsi Firebienkach, połączony bata- 
lion Gwardyi 1szey dywizyi Gwardyi pieszęy, przy- 
był w połądanóm zdrowiu do miasta Kijowa, gdzie 
spotkany został, przez zebranych tu z różoych 
mieyse obywateli i mnóstwo ludu. \ 
Cesarz Jecomość, przybywszy prosto do Ła- 
wry Kijowo-Peczerskiey, spotkany był od Metro- 
olity i Duchowieństwa, i reczył oddać cześć o- 
Pait cudownemu. D. 24 czerwca, o godzinie 
10 zrana, JEGO Cesarska Mość, po wysłuchaniu 
w Monastórze Sofiyskim mszy ś., którą miał Wy. 
oce I'rzewielebny Metropolita, Zugeniusz, odwie- 
dził pieczary, ee spoczywają relikwije świętych, 
Poczém Jeco Cesarska Mość raczył oglądać ar- 
senat. 

O godzinie 6 wieczorem, Cesarz Jecomośó 
robił przegląd batalionu połączonego 2giey dywi- 
zyi Gwardyi pieszey, bstalionow xezerwowey dy- 
wizyi 5go korpusu piechoty, tudzież rezerwowey 
brygady 5tey dywizyi a aryyskiey i byt zu- 
pełnie z tych woysk zadowolony. ` Wieczorem, 
miasto i ogród pałacowy wspaniale były oświecone. 

Czsanz JeGomość, wyjechawszy z miasta Ki- 
jowa d. 25 c erwca o godzinie 5 z południa, ra- 
czył przybyć szczęśliwie tegoź dnia o 10 wieczo- 
„rem, do miasta Kozielca. j 

D. 26, w przytomności NAYJAŚNIEYSZRGO PA= 
NA odbyła się parada 2go korpusu rezerwowego 
jazdy, z którey Jeco QrsaRska Mość raczył bydź 
nader zadowolonym. 

D. 28 zrana, odbywało się ćwiczenie linio- 
we i manewry ze strzelaniem, a o godzinie 6 wie- 
czorem, Jeco Czsanska Mośś, przypatrzywszy się 
jeżdżeniu maneżowemu junkrów, przedstawianych 
do rang oficerskich, Naymiłościwiey po- 
zdrowiłich następującemi stopniami oticerskiemi. 

Przez wszysikie dni, P. Głównodowodzący 
1szą armią i inni PP. Jenerałowie wzywani by- 
li do stołu Jaco Czsanskiex Mości. 

D. 29 o godzinie g zrana, Jeco Cesarska Mość 
raczył wyjechać do E ETER i przybyć pro- 
sto do tameczney cerkwi soborney, dla wysłucha- 
nia modłów; potóm JzGo Cesarska Mość wyjechał 
w dalszą drogę, i szczęśliwie przybył do twierdzy 

obrnyska, d. 50 o godzinie 6 wieczorem, 

'[egoż wieczora Jego Cesarska Mość raczył 
zwiedzić torteczny Sobor Ale xaudro- Newski ifor- 
tyfikacye: Fryderyk- Wilhelm. 

"D. 1 lipca, Cesarz Jecomość, po zmianie stra- 
Ży Sciey dywizyi półku pieszego nowo-ingerman- 
'andzkiego, wysłuchał w cerkwi soborney mszy 
S., a potóm oglądał inne części twierdzy. JEGO 
‘tesarska M ść bardzo był zadowolony wszyst- 
iemi, odbywającemi się tam robotami. 

O godzinie 8 wieczorem. Jeco Czsanskizy Mo- 


jew 1, naczelnik 12ey dywizyi piechot 


ści podobało się widzieć obóz jeńców wojennych 
tureckich; z liczby znaydujących się wnim 2 tys 
sięcy ludzi, 21 oficerom i 500 ludziom z rang niž- 
szych sędziwego wieku, mającym wielkie familie, 
Crsanz JzGomość Naymiłościwie y dał wol- 
nosé wrócenia do domu. 


; dzienny, wydany w Bracła- 
wiu z d. 19 czerwca, NAYJAŚNIRYSZY CESARZ Jgs 
Gonmość raczył mianować Jenerał-Majorem Półko- 
wnika Grabbe 1, który dowodził półkiem drago- 
nów Noworossyyskim, w nagrodę świetney wa- 
leczności, którey dał wielkie dowody, walcząc prze- 
ciwko Turkom (przy zdobyciu Rachow ); przez 
tenże rozkaz dzienny, Jenerał-Major Grabbe 1, Z0% 
stał umieszczony przy naczelnika Śtey dywizyi hu- 
zarów; Jenerał-Major /Murawjew 2, który zosta- 
wał przy maczelniku pomienioney dywizyi, mia- 
nowany jest dowódzcą 1szey brygady Ściey dywi- 
zyi teyże broni, na mieyscu Jenerał-Majora Lew- 
cze.ka, który przechodzi do orszaku jazdy; pod- 
półkownik vor Pea 3, półku karabinijerów 
marszałka polnego Xięcia Barclay de Tolly, mia- 
nowany jest dowódcą półku grenadyerów Xięcia 
Następcy Praskiego. 

|, — Przez inny rozkaz dzienny, wydany w Kis 
jowie, d. 25 czerwca, NavJAŚNiEYszY Czesanz JE- 
GoMOŚĆ raczył uczynić podwyższenia i nominacye 
następne: Podwyższeni są do rangi Jenerał-poru- 
czników, w nagrodę znakomitych zasług, Jenerał- 
Majorowie: Xiąże Bagration 1, w orszaku jazdy, 
zostającym przy korpusie woyska oddzielnego Kau- 
kazkiego ; Jefremow 1, pozostający przy dowódz- 
twie półku Kozaków Gwardyi; Xi że Łopuchiny * 
pozostający przy dowództwie 2giey dywizyi strzel- 
ców konnych; Hrabia Qrżow, pozostający w ty- 
tule Jenerał-Adjutanta Jeco t i 


— Przez rozkaz 


ESARSKIRY Mości, i 
przy dowództwie 1szey brygady 1szey dywizyi ki- 
ryssyerów; Merlini 1, naczelnik 22ey dywieyi pie- 
choty; De Saint- Laurent, naczelnik 27ey dywizyi 
teyże broni; Hrabia Stewen-Steingel , naczelnik 
dywizyi woysk finlandzkich; Holthojer, dyrektor 
Cesarskiego liceum w Carskiem-Siele; Gervais, na. 
czelnik 1ey dywizyi piechoty: wszyscy pięciu, po- 
zostając przy obowiązkach teraźnieyszych; Nasia 
now 1, dowódzca 1y brygady 12y dywizyi pie- ' 
choty, przechodząey do orszaku Armii; 7imofie- 

; Frideu 
rizzi, dyrektor admioistracyi municypa ney Pa- 
włowska i komendant tegoż miasta; Skobelew, na- 
czelnik 5y dywizyi piechoty; Pankratjew 1, na- 
czelnik 20ey dywizyi teyże broni; Pieljaminow J; 
naczelnik 16y dywizyi teyże broni: wszyscy pię- 
ciu pozostając przy teraźnieyszych swych obo- 
wiązkach ; /Veżhardź 2, pozostający w tytule Je- 
nerał-Adjutanta J. C. M. i przy n Eae na- 
czelnika sztabu korpusu Gwardyi. — Mianowar 
ni są Jenerał.Mejorami, półkownicy: Parfacki, 
dowódzca póiku ©yraspolskiego strzelców kon- 
nych, przechodzący do orszaku jazdy; Bachmann, 
dowódzca półku Uhersońskiego grenadyerów, mia- 
nowany dowódzcą 1y brygady r2y dywizyi pie- 
choty; Timrot 2, z półku gwardyi Siemionowskiey, 
Adjutant Cesarza Jzcomości, który pozostaje przy 
dowództwie półku uczebnego piechoty linijowey; 
Stegelman 1; z półku gwardyi Siemionowskiey, 
Adjutant CESARZA JEGomości , zeslający przy nas 


Ignacy, Szejepia Wałeryan. Pisma 'pochivalne: 
Szaffałowicz Erazm, Zaliwako Teofil. Fochwałę: 
Krzyszewski Konstanty, Maliszewski Wincenty. 

Dozórca Szkoły Kandydat Filozofii X. Ba- 
zyli Dobrowolski. 


K nóLkEsrwo PoLskim. 
FF arszawa dnia 22 lipca. 
(z Gazety Warszawskiey), 

JP. Antoni Krauze, otrzymał zezwolenie, 0- 
fiarowania N. PANU dzieła swego, Matematyka 
na klassę II, i został udarowany pierścieniem 
/brylantowym ; ofiarował także exeinplarz tegoż 
dzieła J. C. Mci Wielkiemu Xięciu . Następcy, 
który raczył autorowi oświadczyć podziękowanie. 

— Kancellarya Sekretarysatu Stanu Mrólestwa 
Polskiego , wyjeżdża do Petersburga. 

— Przy budowie domu na Nalewkach, znałezio- 
no skórzany worek napełniony Bmiozłotowemi 
talarami bitemi za Szanisfawa Augusta. 


PRussr. 
Berlin dnia 15 lipca. ! 
(z Gazety Warszawskiey). 

Onegday, jako w rocznicę Urodzin N. CESA- 
RZOWEY Kossyyskiey, Mona:chini ta przy ymo- 
wała o godzinie 1ıtey przed południem powinszo- 
wania N Króla Jmci i Rodziny Królewskiey, w 
| dalej w Sansouci, skad w towarzysiwie tychże 

ostoynych Osób udała się do pokoju, urządzone- 
go na nabożeństwo, według obrzędu Kościoła Gre- 
ckiego, przyjąwszy pierwiey hołd od obecnych tu 
Rossyan i urzędników Dworskich. Przy śpiewaniu 
Te Deum uczyniono także wzmiankę względem na- 
deszłey tu poprzedzającego dnia wiadomości, o pod- 
daniu się Sylistryi. Po skończonóm nabożeństwie u- 
dały się Nayjaśnieysze Dostoyne Osoby na śniadanie 
obiadowe do nowego pałacu, gdzie wieczorem na 
obchód tego dnia dano stosowną nit $ 
— Dziś o godzinie 10tey zrana wyjechała N, CE- 
SRZO WA. Rossyyska na powrót do Petersbur- 
g . N. Król Jmć , Xiążęta i Xiężne, rodzeństwo 
N. CESARZOWEY , towarzyszyli Jey do 4'rie- 
drichsfeldu, gdzie po śniadania obiadowóm nastą- 
ito boleśne rozstanie się. Królewicz Następca tro- 
nu towarzyszy N. MONARCHINI. Publiczność 
licznie przy wyjeździe zgromadzona , wznosiła do 
nieba nayserdecznieysze życzenia o pomyślność tey 
MONARCHINI, która i teraźnieyszy ewóy pobyt 
oznaczyła tylu dowodami Naywyższey Swojey łaski. 
— Słychać, iż Jenerał Porucznik Baron Mü- 
fling, Szef głównego sztabu Królewskiego, wy- 
jechał nie dawno w ważnych zleceniach do wód w 
Gastein, zkąd ma się udać do F7Fiednia, a potćm 
do Stambułu. Hrabia fłernstorf, tayny minister 
stanu i gabinetowy, wyjedzie podobnież do Gastein. 
— Jedna z tuteyszych Gazet pisze, iż tegoż sa- 
mego dnia (29 czerwca), kiedy wiadomość o zwy- 
cięztwie pod Szumłą nadeszła do Londynu i Pa- 
ryśa, odebrano ją także w Rzymie, dokąd przy- 
‘byta z Warszawy w listach urzędowych do Xią- 
żęcia Gagaryna. 


FRANCYA. 
Pary? dnia 8 lipca. 
(a Gazety W arszawskiey.) 
Wezora, jako w rocznicę urodzin N. CESARZA 
Rossyyskiego, tuteyszy Poseł Cesarsko- Rossyyski, 


Hrabia Pozzo di Borgo, dat wielki obiad dyplo- 
małyczny. : : 
W Cherburgu budują newy okręt liniowy, 


Suffren, © go działach, który podczas bytności 
tamm Monarchy naszego będzie spuszczony z war- 
statu. f 
Odebrane tu listy ze Stambuže wystawują 
zdumienie ludu tureckiego z uskutecznionych przez 
Sułtana odmian w etykiecie i obyczajach tamecz- 
nego dworu. ŻZaczęte przez Selima dzieło (pisze 
Dziennik Posłaniec 4zb) prowadzi się ciągle z śmia- 
łością , która nawet Kuropeyczyków na Pera za- 
dziwia. 

Słychać o rozpoczęciu nowych układów z 
Dejem Algierskim. Okręty nasze wojenne nie wi- 


działy na morzu środziemnóm Żadnego statku kor= 
sarskiego Algierskiego. 

, „Mówią, iż Barn Pasquier obeymoje urząd 
Ministra spraw zagranicznych. 


ANGLI A. 
Londyn dnia 6 lipca. 
(z Gazety Warszawskiey). 

Xiążę Sasko- Weymavski, Bernard, wsiadł 
wczera na statek parowy Liverpolski i popłynął 
do Ostendy, zkąd uda się do Gandawy. Dostoy- 
na małżonka jego „pozostała jeszcze z dziećmi w 
Anglii. 

— Wiele oddziałów woyską udało się w po- 
chód do hrabstwa Clare. Każdy żołnierz opa- 
trzony jest w 60 ostrych ładunków. 

i ossyyska fregata, Castor, tudzież jeden bryg 
wojenny, płynąc z Malty do Kronsztadu, zawinę- 
Vły w tych duisch do Portsmouth. 

Listy z Madery pisane pod dniem 7 czerw- 
gia malują bardzo niekorzystnie staa tey wyspy» 
Żsdea anglik, bez doznania 'okelg, nie może się a- 
ni w dzień, ani w nocy pokozać na ulicy. W za= 
toce nie ma Żadnych okrętów wojennych. 

Bankier Rothschild dał ta d. 1 b. m. świe» 
tny obiad dla kilku Posłów zagranicznych i zna- 
komitych Panów angiel:kich; natym obiedzie znay- 
dował się także jeden” z Xiążąt rodziny Królew- 
skiey i Xiążę F ellington. 

Jedna z gazet, wychodzących w Manchester 
pisze: „Jak nie słaszuie powstawano przeciw sy- 
stematowi wolności handlowey Pana Muskissom. 
przekonywa dostatecznie to, iż w ciągu trwania 
tego systemiatu, ilość użytych do żeglugi okrętów 
kupieckich i dochodów celnych znacznie się po- 
większyła, Goniec (slasgowski, który był wiel- ` 
kim przeciwnikiem wszelkiey wolności handlu, 
przyznać musi, iż dochód z opłaty portowey w 
Glasgowie nadzwyczaynie się powiększył, W cią- 
gu roku skończonego w dniu 24 czerwca zawinę- 
ło do Liverpool 11,385 okrętów, mających 1,587,957 
beczek ładunku, co w porównaniu z rokiem pos 
przedzającyńi okazuje przewyżkę o 680 okrętów ł 
70,846 beczek. Takie praktyczne dowody są ney- 
fepszą odpowiedzią na krzyki wszystkich nieprzy- 
jaciół nowości, którzy o tersźnieyszym systemacie 
twierdzili, iż pociągnie za sebą upadek handlu na- 
szego.” 


H1szrANIA. 
Madryt dnia 29 czerwca 
(x Gazety Warszawskiey,) 

Słycbać, iż zaślubienie Monarchy naszego z 
Królewną Neapolitańską Maryą Krystyną wkrót- 
ce nastąpi. 

— Gabinet nasz zaymuje sią gorliwie urządze- 
niem woyska. W prowiacyach panuje wielka nie- 
chęć. Odebrał oraz wiadomość, iż usiłowania do 
odzyskania dawnieyszych osad w Ameryce nieo- 
biecają skutku, gdy nawet Mexykanie i Kolum- 
biyczykowie czynią przysposobienia do zdobycia 
wyspy Kuby. 

-— Donoszą z Orihuela, iż od dnia 10 do 22 b. 
m. przeszło 80 razy dało się uczuć trzęsienie zie- 
mi w Torrevieja, ajedno było tak mocne, jak dnia 
18 marca. W Cazeira spadł grad okropny. Nay- 
mnieysze ziarna jego! były wielkości orzecha, a 
niektóre wałyły 3 do 4 funtów. Wiele domów 
zostało uszkodzonych, cały zbiór zboża zniszczony, 
anawet kilku ludzi Życie utraciło, 

W »ocny. 
Rzym dnia 27 czerwca. 
(z Gazety Warszawskiey). 

Qyciec á; wydał dnia 15 b. m. okolnik., w 
którym wzywa wiernych o uproszenie Boskiey po- 
mocy przy zaczęciu. nowego Pontyfikatu. Mówią 
także o drugim okolniku, zwyczaynym przy objęciu _ 
rządów , który Jego Swiątohliwość miał wydać 
do Biskupów. À 

— Wydanie kilku Neapolitañczykóőw, zamieszka- 
łych w kraju Papiezkim, od czasu ostatnieh roz- 
ruchów w ich oyczyznie, rzuciło postrach ha tychy ` 
którzy przebywali w Rzymie. Wielu z nich za 
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wsparciem sprzyjających ludzkości Kardynałów, 
uzyskało pasporta i udało się do Ziworny, w celu 
popłynienia do Auglii. Niektórzy szukali przytułku 
w Toskanii, Żaden atoli nie udał się do Frańcyi. 
ZJEDNOCZONE STANY Ameryki PÓŁNOCNEY. 
(z Gazety Lwowskiey.) 

„Nie nie hańbi bardziey charakteru amery- 
kańskiego”, mówi Dziennik Georgii, „jak sceny, 
które niedawno zaszły w Washingtonie. Według 
wszystkich wiadomości ztamtąd odebranych, nad- 
zwyczayna jest tam liczba ubiegających się o wa 
dy. Co dowodzi, iż brakuje chęci stania się niepod< 
ległym, i dumy męzkiey: dowodzi, że wady sta- 
rego Świata poczynają się i u nas korzenić, i że 
zbytek, bogactwo i potęga większy uzyskały wpływ; 
czego nie było za czasów /7 ashingtona i Jefferso- 
ną. Trzeba wierzyć, iż wszyscy, którzy teraz pra- 
gną urzędów, tylko przez egoizm głosowali za te- 
raźnieyszym Prezydentem, i za pomoc swoją Ocze- 
kiwali zapłaty. Gdyby dobro oyczyzny było ich 
celem, nie byliby, jak niewolnicy, nadskaki wali je- 
nerałowi Jackson. Nie przystoi Amerykanom, po- 
chlebiać słaugom Prezydenta, aby wstęp do niego 
nzyskać. Nowi urzędnicy , aby się lepszymi od 
swoich poprzedników okazać, wiele czynią hała- 
su, i może z początku wszystkiego użyją, aby się 
dali z naylepszey strony poznać. Dopiero po ro- 
ku pokaże się: czyli przewyższają swoich poprze- 
dników i czyli istotgie zasługują na zaufanie, ja- 
kiém zostali udarzeni.” aA i 

— Jeden z dotychczasowych stronników te- 
raźnieyszego Prezydenta i jawny kandydat na opró- 
Żnione mieysce Reprezentanta Kongresu z obwo- 
da Tenessće, P. Millor, zaniechał ubiegać się o 
to, poaieważ podług ostatnich mianowań , które 
jenerał Jackson wźględem członków swojego ga- 
binetu przedsięwziął, powziął inne mniemanie o 
polityce Prezydenta, a ztąd nie jest w stanie wspie- 
rać go w planach jego. 
Podług, Richmond-Enquirer , P. Madis- 
son jest jeszcze jednym z żyjących Członków, tak 
zgromadzenia , które Konstytncyą Zjednoczonych 
Stanów , jako też Konstytucyą Stanu Wirginii u- 
`” tworzyło. FA à 

— Gdy teraźnieyszy Sekretarz Stanu P. Fan 
Buren, byt jeszcze Gubernatorem Nowego Yorku, 
umieszczony został z jego powodu w pismach pa- 
blicznych raport Kommissyi , która miała ziece- 
nie rozpoznać: jak dalece rozciąga się władza rzą- 
du względem ułaskawienia. W raporcie tym o- 
granicza ją Kommissya na trzech wypadkach. Na- 
przód ma mieysce, gdy się pokaże przy przeyrze- 
piu sprawy, że władze w postępowaniu sądowni- 
czem sprawy dopuściły się błędów, które dla o- 
skarżonego są szkodliwe; powtóre : powinno być 
pośrednikiem na korzyść oskarżonego, gdy przy 
zarzuconey zbrodni zachodzą łagodzące okolicz- 
ności, przechodzące rachubę człowieka, a które z 
tego powoda nie mogły być prawem przewidzia- 
ne; i trzecie: powinno być jako polityczny śro- 
dek zarządu , gdy mianowicie udzielone ułaska- 
wienie do odkrycia formalnych spisków i uwię- 
zienia ich członków doprowadzić może. We wszy- 
stkich innych wypadkach uznaje Kommissya u- 
Życie prawa ułaskawienia za niesłuszne i niebez- 
pieczne. Niywięcey zaś jest przeciwko temu, aby 
ułaskawiać zbrodniarzy pod warunkiem,ażeby kray 
opuścili. Stawia ona przy tóm pytanie: jakie pra- 
wo miałyby Zjednoczone Stany posyłać innym kra- 
jom swoich zbrodniarzy, lub jaka korzyść wypły- 


nęłaby dla obojey strony, z takiey wzajemney za- 
miany? 
Szwzcra i NoRWEGIA. 
(z Gazety Lwowskiey.) 

Ze Sztokolmu piszą pod dniem 19 czerwca: 
Stany Państwa zamkną posiedzenia swoje przed 
końcem sierpnia, Konstytucya dozwala tylko cztćry 
miesiące na każde posiedzenie , jeśli Król czasu 
tego nie przedłuży. Król Jmć przedłużył już ten 
czas otrzy miesiące i zapewne jeszcze dwa doda. 
Stany Państwa w adresie do Króla oświadczyły 
radość i wdzięczność z planu przez Rząd przyję- 
tego ku lepszemu obchodzeniu się z więźniami, 

szystkie wydatki na ten cel przez rząd wska- 
zane, przyjęły , dalsze potrzebne sammy przezna- 
czyły, przekonawszy się, iź osiągniony będzie za- 
miar, pawone zabezpieczenie więźniów, połączone 
z troskliwością około poprawy ich moralności, 
Rząd rożporządził, iż wszystkie dzieci, zrodzone 
w więzieniach, i dzieci, które matkom towarzy- 
szyły do więzień, powinny być ich krewnym od- 
dane lub w jakim domu sierot umieszczone. 

= ledztwo wględem ostatnich rozrachów w 
Krystyganii trwa ciągle. Rozruchy te ogranicza- 
ją się wprawdzie ma miasto , wszejako Kotwmisya 
otrzymała zalecenie , dochodzić , jak dalece owe 
rozruchy mogły mieć związki w Norwegii lub zá 
Norwegią. 


JUR CY A. i 
Od granic tureckich 1 lipca. `, 
(z Gazety Warszawskiey). 

' W Gońcu Norymbergskim znaydaje się umie» 

szczony list od granic Tureckich z d. 18 czerwca, 
z którego nasiępujący kładziemy wyjątek: „Cier- 
pienia i udręczenia, pod któremi jęczy państwo 
Tureckie, oraz ofiary, jakich wymaga woyna od 
jego mieszkańców , przechodzą wszelkie pojęcie. 
Klęski przez woysko, teraz doznane, będą poczy« 
tywane przez lud zabobonny, jako kara niezawo- 
daa Wielkiego Proroka, za tyle nowości poczynio- 
nych w dawnych i zastarzałych religiynych prze- 
pisach, a tém samém zmnieyszą i osłabią gorliwość 
w ich zaprowadzaniu. Wprawdzie znayduje się 
między Turkami znaczna liczba , która wprowa- 
dzone nowości, jako czasowe i konieczne uważa, į 
z ukontentowaniem oraz z zadziwieniem upatry- 
wała postęp ćwiczenia woyska na sposób europey- 
ski; pochodziło to przecież z tego tylko mniema- 
nia, iż woysko takowe wszelkiey potędze oprzeć 
się może. Ale mniemanie to klęska pod Szumią 
zniszczyła , tak dalece, iż znaydują się tacy, któ- 
rzy juź wszystko za stracone uważają. Ztąd mo- 
Żna przewidywać wkrótce nasiępstwa wypadków 
szkodliwych państwu i zagrażających bezpieczeń- 
stwu osoby Sułtana. W obcych gazetach bardzo - 
uwielbiano spieszne ćwiczenie woysk na sposób 
europeyski, jaka też prędki ich postęp w obro- 
tach wojennych; wszelako rzeczywistą jest, Że 
woyska te nie były dosyć zdolne , aby się mogły 
spotkać z Rossyanami w otwartóm polu, tém bara 
dziey, że niemi dowodzą nieumiejętni i taktyki 
europeyskiey prawideł nieznający Baszo wie.” 
W środku maja przybyło do Zginy na Frana 
cuzkim okręcie przewozowym 136 Greków, wy 
kupionych z niewoli w Egipcie przez Francuzkie« 
go Konsula Pana Drovetti. Margrabia Valmy za- 
wiadomil o ich przybyciu Prezesa, który mu od- 
pisał z czułćm dla Monarchy Francuzkiego podzię- 
kowaniem. ; 


Pozwolono drukować. Zpolecenia JW, Litewskiego Wojennego Gubernatora, 
Andrzey Bucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler, 


w Drukarni Raedakeyi. 


DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO. N. 85. 


Wilno dnia 17 Lipca v.s. 1829 roku. 


Przedaż Majątków. 

1 Om» Ifparxenia ToryqapcmBeńtaró Jaeu- 
naro Danka OÓBAB1AEMCA, UMO Bb OHOMb Npozas 
BAMIbcA ÓyĄelNMb 3A1OKEHH0€ umbuie Ilpanopiyuka 
Muxajiabr MuxafiaoBa Kaweńtckaro , cocmoariee 
MornaeBckojt Tyóepaiu HepnkoBckato floBkma Bb 
cerb K)mxksBuuaxb peBu3CKAX%b MY/KECKA 100 4y Mb 
M REHCKA NOLA HalH4HBIXh 50 Ayub Cb H0B0po0%- 
JEHHBIMA MYRECKA 19 AYLIAMA, ONBAEHHOE Ch POAb* 
BepKOMb QUmio pom H XO03AiCIMIBEHHBIMA 3aBe4e- 
HMiAMA, KAKb IMO: OTOPOĄ0M» , KODHMOK, MBAbHK- 
uer, yciipoeHHoro Ha p5kń Hepnoii, Bb koefi 10- 
BumcA pblóa, Cb CyKHOBANBECI0, MYKOMEABHEIO, pO- 
TAMBIMA CKOMOMb H MMUNAMH, Cb XAKÓ0Mb H 3EM= 
1610, NOĄb POABBEPKOBBIM% CIIpocHiEM», Oropoga- 
Mi, KpeCNIEHNiEJ H BLITOHOM%» 7 yBOA0Kb, MOĄb CE- 
HOKOCOM%h 30 ĄECAMKHHH, IOĄb ABCOMb M 3ADOCAA* 
MH 74 yBOAOKA, A BCETO 14} yBO10Kb M J0 ĄeCA- 
munh, MO 1OMAU-ABNIAE CAOKHOCMAH TOĄOBATO 40- 
xXoĄa Bb 21,220 pyó., MOROe npogaemca 3a Henta- 
mek» CAGĄYTOLIAX» Jaemaomy Danky Ą€H€rb NO 
gaftmy Kamencxaro Ha 12 aGni», 1815 Lion 5, acc. 
6000 pyó. /laa vero maska4eHBi CpoKM ajj ri 
cero roga ceHmiaópa 25, 25 u 27 THCAb, ena- 
zomie kKynunis cie MMbHie MOrymb ABHINLCA Bb 
Tipaznesie Tocygapcmrennaro Jaewnaro Baska n 
npexąe HA3HATERHBIX» CpoKOB% Bb NPHCYĄCMHEH- 
HQe BpEMA H RHAID Bb OHOMŁ MpPOĄaBAeMOMY, H- 
Mbaijo ONKCH M yCAOBIA. 

Mecnpazaaromiii A0ARH0CMA IIpaBumena Kan- 
ueaapia ©. Koóek», 


1 Od Rządu pożyczkowego Banku Państwa 
ogłasza się, że w nim przedawać się będzie oddany 
na ewikcyą majątek Chorążego Michała Michay- 
łowa Kamieńskiego, położony w Gubernii Mohi- 
lewskiey, powiecie Czerykow skim, we wsi Juszkie- 
wiczach, rewizyynych męzkiey płci 100 dnsz i 
Żeńskiey obecnych 50 dusz,z nowonarodzonemi ga 
męzkiey 19 duszami, oceniony z folwarkiem Sto- 
rožni i gospodarskiemi zaprowadzeniami , jakoto: 
ogrodem, karczmą, młynem wystawionym na rze- 
ce Czarney , w którey poławia się ryba, z walu- 
szem, mąkomłynóm;, z bydłem rogatym i pta- 
stwem , ze zbożem i ziemią pod folwarkowem za- 
budowaniem, ogrodami, krestercyą i wygonem 

+ włok, pod sianożęciami 50 dziesięcin, pod lasem 
Í zaroślami 74 włok, wszystkiego 144 włok i 30 
dziesięcin, podług dziesięcio-lelniey intraty roczne- 
go dochodu 21,220 rubli; i takowy majątek prze- 
daje się za niepłacenie należnych pieniędzy Poży- 
czkowemu Bankowi, pożyczonych przez P. Ka- 
mieńskiego na lat 12, 1815 r. 5go czerwca, ass, 6000 
rub. Dla czego naznaczone terminy „dla targow te- 
go roku dnia 25, 25 i 27 września. Zyczący kupić 
ten roajątek mogą się stawić do Rządu Pożyczko- 
wego Banku Państwa i pierwiey od naznaczonych 
terminow w czasie posiedzeń, i przeyrzeć w nim 
przedającego się majątku inwentarz i warunki, 

Pełniący obowiązek Rządcy kancellaryi F. Kobek. 


IIOĄPAĄ b 

4 JaBtąbriBaromiii paóomama no VI Oxpyry 
Kopnyca HxxenepoB> nymeii cooónenia, Ilaxko- 
BHHK% Pee3e, CHMb OÓWABAACMD K HUPATAADIAEMIB, 
ezeru Kmo NOKENAEMŁ B3AMIE Ha CEÓA MOCMaBKY 
nompeónocmi ALA IPeĄNO1OKEHHBIXh Bb HBIABII- 
HOM» rogy paóomi» Ha pbkb Byry, cb noraxeniemb 
NbHb HpOMABh HUKE NOACHOAHBIXD, OCNABIUMXCA 
na Imopraxb, a uMmeHH0: Yepropafouuxb 7260 no go 
KON., annuns AAHH. 10, MOL. 14 KOI%, 1515 mo 10 
py6. 50 KON. 3a KOMY, KOABEBA JAHH. 5 p. m. 5 4. 166 
konb no 5 p. Kora, AMH. 4 p. moa. 2 goiñ. 1012$ 
KON» no 4 pyó. 50 KON , L030BATO XBOpoCnIy B030Bb 
5o, mo 2 pyó.50 KON., Ą0COKŁ COCHOBBIX» ĄAMH. 5 
caw. map. g mon. 2 Atoft. utmyk» 200 no 2 p.88 
KON%b, KAHANTY IryĄ0B» 30 M0 Q p. BepeBOKb MYĄOBA 
10 mo 9 pyó. 3a myqb. To menaronqie HMSIONIb ABKII- 


CA Bb ropoab Caonnmh Bb Kasneaapiro Ilonkó+ 
Bunka Pee3e , Cb ĄOCMANIONRBIMH 3AA0TAMH , Kb L 
aBryelry Mya cero roga. 


Publiczna przedaż. 


1 Litewsko- Wileńska Magistratura Po« 
wszechney Opieki pinieyszćm ogłasza, że w do- 
mie Sapieżyńskim na Aotokola, przedawać się 
będą przez targ ankcyyny pozostałe po skasso- 
waniu mieskiego Łazaretu, różne łazaretne rze- 
czy, od duia 26 lipca codziennie od godziny 8 
ranney do 2giey po południu, oprócz dni świą- 
tecznych i niedzielnych ; życzący kupić wspo- 
mnione rzeczy mogą przybywać do Sapieżyńskie= 
go domu w dniach pomienionych w czasie prze- 
znaczonym. Dnia 6 lipca 1829 roku. 

Henpemennbiit Uaeub Koaaemcxziii Accecopb 
m Kasaiepn Ilenp» Kaeiicnin. 

Cekpemaps Mazan» Cornmann. 


1 Od Mińskiego Gubernialnego Rządu o= 
głasza się ninieyszćm;t że w nim, za należny od 
zmarłego obywatela Serwacego Bernowicza po- 
jezuicki dług, będzie się przedawał przez tarz 
publiczny majątek tegoż Bernowicza Bobownia, 
znaydający się w Powiecie Słuckim, zawiera- 
jący w sobie miasteczko Bobownię i wieś Wi- 
nię, w których jest włościańskich dymów 5g, 
a w nich dasz płci męzkiey 195 i żeńskiey 175, 
dymów szłacheckich we wsi Winie g, i w za- 
ścianka Bobownicy 8, i ludzi wolnych niepo- 
mieszczonych w inwenturzu 5 dymy , mieszka 
jących na gruntach do majątku tego należących 
i płacących arendę ; utrzymywaney przez nich 
wszystkich razem ziemi oromey i nieoromey 
583 włok, 10 morgow i290 prętow, dworney 
ziemi we trzech zmianach 453} morgów, sia- 
nożęci murożney na 147, a błotney na 210 
wozów i sześć ogrodów, jeden fruktowy, a pięć 
warzywnych; przynoszący dochodu rocznego 
1,560 rubli 43 kop. srćbrem, ze wszelkiemi do 
niego należącemi dogodnościami, lasami i za- 
roślatni; dla czego Życzący kupić takowy ma- 
jątek zechoą stawić się do tego Rządu na ter- 
miny, pierwszy augusta 5go,drugi wrżeśnia 4go, 
a trzeci października go, teraźnieyszego 182g 
roku. Dnia 6 lipca 1829 roku. 

Sowietnik Czerniejew. 

Sekretarz Zahorowski. 

Radca honorowy Alexander Anisimow. 


1 Od Litewskiego Grodzieńskiego Guber+ 
nialnego Rządu ogłąsza się, że pa uzyskanie za- 
ległych u szlachcica Dominika Włodka, byłego 
dzierżawcy Białostockiego Obwodu Mielnickie= 
go Amta, w znaczney ilości arendownych rema= 
nentow, przeznaczono na przedaż przez targł 
publiczne, w tym Rządzieodbywać się mające; 
oddany przez tegoż Włodka na ewikcyą ma- 
jatek Pobojew , położony w powiecie Wołko* 
wyskim , zawierający w sobie dymow włościań- 
skich 20, oromych gruntow, łąk, lasu i dalszych 
pożytkow włok 58, morgow 5i prętow, 5g o- 
ceniony g,000 rubli srebrem. Dla czego życzący 
kupić takowy majątek zechcą się stawić do te- 
go Rządu na terminy; pierwszy augusta 7, dru- 
gi września 2go tego roku ;, a trzeci ostateczny 


|, 


We trzy miesiące od dnia pierwszego wydrie 

kowania tego ogłoszenia w St. Petersburskich 

Gazetach. Dnia 11 lipca 1829 roku. - 
Sekretarz i Kawaler Tadeusz Afanasowicz: 
Naczeluik Stołu Sobolewski. 


i Od Wołyńskiey Magistratury Powszć- 
chńey Opieki ogłasza się, że oddany jey na 
ewikcyą ptzez Kollegialną Sowietnikową Annę 
Riul, 1825 roku augusta dnia 15, jey własny 
murowany dwnpiątrowy dom zolicynami, po- 
kryty blachą żelazną, znaydujący się w mieście 
Guberńskićm Żytomierzu,na wielkiey Kijowskiey 
ulicy, z wozownią, ogrodem fruktowym i wà- 
tzywnym i dalszewi wygodawi, oceniony w ma- 


teryałach niepalnych 20,500 rubli assyguacyami, 


za nieopłacenie pożyczoney w Magistratarze 
przez Riulowę summy kapitałowey srebtem 
2,040 rubli z procentami i za uchybieniem ter= 
minu przedawać się będzie w teyże Magistratu- 
rze przeż aukcyą z publicznego targu, we cztery 
miesiące od poźnieyszego wydrukowania tego 
ogłoszenia w St. Petersburskich Gazetach. Duia 
b-jalii 1829 roku. ż 
Członek Dożywotni Krynicki. 
Sekretarz Kondratjew. 


Sądy Eaxdywizorskie. | 

1 Sprawa konkursowa na instancyą WIF. 
Jana i Józefy Polkowskich, Sędztwa Grodzkich Kos 
wieńskich, Michała Sierzpińskiego i dalszych wie- 
rzycieli, z WW. Leonem i Anielą Borewiczami 
Sędz. Granicżz. Kowień. potządkiem , prawa po- 
parta, po ułatwionych wstępnych czynnościach, po 
dług poprzedniczych postanowień, i awizowanego 
przez gazelę krajową terminu dnia 8 praeseniium 


w oczewistą postąpiła namowę i wniesione porządz. 


kiem prawa kategorye wzięte zostały pod decyzyą 
sądową; w któorey, że dekret oczewisty dnia 5 mie- 
siąca augusta idątego 1829 roku ogłoszony zo- 
stanie Sąd Ziemski zastołowy exdywizorski, stro- 
ny interessowane zawiadamiając, samych aktorów 
sprawy, lub umocowanych prawnie od nich ple- 
nipotentow na termin powyższy illa wysłuchania 
takowego dekretu wzywa. 1 829 roku miesiąca ju- 
lii 10 dnia. 

Ludwik G. Kossakowski Sędzia Ż. K, 

Dawid Gineyko Sędzia Ziem. Kotwień. 

Michał Purzycki Pisarz Grodz. Delegowiny 
dla poświadczenia w Sądzie Ziem. 


: Regent Wincenty Swolkień. 


Ostrżeżenie. 
1 Niżey podpisany, podając do Gazet Ku- 
tyera Litewskiego, czyni ninieysze ostrzeżenie, 


iżby nikt się nie ważył nabywać obligu z przes 
lewem od JP. Krzystofa Kozłowskiego, na trzy- 
sta rubli sreb. wydanego: gdyż zapisując się 
do skazek mieyskich wileńskich za poręką ni= 
żey podpisatego, zakredytował takowe pieniądze 
naodpowiedź Monarszych podatkow; sam 
postanowił procentem kontentować się, nie ścią- 
gając summy do przyszłey rewizyi. Nadtó jeszcze 
syn jego, przydzielając się .do Woyska, obligo- 
wał oyca, żeby nie ściągał takowych pieniędzy. 
Amianowicie w tém się ostrzega W. Skrutkow= 
ski Sekretarz Kancellaryi Marszałkowskiey Ptu 


Zawileyskiego, który już tentował o nabycie ta- 


kowego obligu, i listownie był ostrzeżony przez 
niżey podpisanego. ; 
Usiłowicz Komornik Ptu Zawileyskiego. 
Dozwala się dřukować. Wiluo 1829 d. 16 
lipca. Cenzor L. Borowski. 


Prenumerata. 

i Pięć tomansów i powieści, w óśmiu to- 
mach zawartych, na pięknym papierze i ozdo- 
bnie wydanych , których tytuły w prospekcie 
umieszczone zostały, mam honor ogłośić świa- 
tłey Publiczności, że wyydą przed lub po No- 
wym Roka według prędszego lub późnieyszego 
rozprzedania biletów prenumeratorskich, na za- 
spokojenie znacznych kosztów drukarskich. Przy 
tém oświadczam publicznie , że bilety prenu- 
metatorskie 1 dzieła ninieysze tylko moją pieczę= 
cią i podpisem ztwierdzone mają swoją war- 
tość. JPP. Kollektorowie raczą po rozprzeda- 
niu powierzonych im biletów, natychmiast przea 
słać mi z pieniędzmi listy Szanownych Prenu= 
meratorów, aby tychże nazwiska i godności na 
özele pierwszey powieści umieścić wcześniey mo- 
głem; nakoniec powinienem tu jeszcze dodać wy- 
żuanie publiczne, że od sprzedanych biletów, po- 
wierzonych każdemn zosobna JPP. Kollekto» 
tom, obowiązuję się po wyyściu dzieł z druku, 
od tey sammy jaką sprzedali, jakoby w procen- 
cie ofiarować trzecią część exemplarzy; w ten 
sposób kończąc ninieysze ogłoszenie, mam ho- 
nor się polecić nayłaskawszym względom Sza= 
nownych Czytelników. Po wyyściu tychże dzieł 
z druku, cena znacznie podwyższoną zostanie. 

Ludwik Andrychiewicz Autor. 

Mieszkam w Dworcu IMPERATORSKIM 
ü JW. Półkownika Forrestier. i 

Cena biletu w mieyscu rubli sr. 5, z pocz- 
tą rubli 5 kop. 50. 

Pozwolono drukować, Cenzor Paweł Ku- 
kolnik. Wilno ż2 czerwca 1829 r. 


Ogłoszenia po raz 2gi. i 5ci: 


TTOAPA 4 >. 

3 BapbąbtBaiomiii paóomiamii no VI. Okpyry Kop- 
ftyca MnsxeuepoBb nynieit cooómeniń IloakoBunk» 
Peese cumb oónaBaaem5 it npurjiamaen, exenft 
xmo noxesaenis B3AMb Ha CEÓA NOCIIIABKY pÄ3HDIX Y 
nompeónocineń aia paĵoms nô Ürunckomy Kana- 
ay ana mocmpoenia oąqnoro lllniosa, 6 Boqoery* 
€KOR% M cCĄbAANIH ÓeperoBaro ykpinachiAd, Kh Ha* 
cmoaiyeMb rody Ch yciryjikoro NpQniABb O3HAAEH - 
UBIXŻ NBHb OCIHABNIAXCA NOCAKĄHKIMI HA MOPTAX% 
a umenno: pa6ounXb NAOMHKKOBŁ 2005, MO 1 p. 
25 K., KOHOJANMUHKOBŁ 1352, NO. 1 p. 20 k., AePHO= 
kaahąguk0Bb 214 NO rp. 10 K., KY3HGI0BŁ» 159, mÒ 


1 p. 40 K, uepuopaóounx<» 9472, iro 75 K. Mame- 
piaabi: ÓpycheBh qyÓOBKIX% AMA. 17 pyw. mon, 
16 aoñ. ż no 2% pyó. janm. 17, moa. 14, 2 mo 17 
p: Axum. 15, moi. 18 2, no 25 p, aan. 15, mon. 
16;2, 10 19 p: ANKH, 13; mo 14, 2 no 14 p, AlMH. 
g moi. iĝ, 2 10 20 p 

CocćnoBbrxn 6pycheBb ann. 26, moi. 14, 4 
fo 6 p. 40x., name; 21, moa. 14, 4 mo5 p. 60 K., 
AIMH. 21, MOA. 10, 8 mo 5 p. 75 K., AMH. 14, mon. 
10, 2 mo 5 p. 25 K; puk. 12, mon. 14, 40 5 p. 
50 K, ĄAuK. Q, mon. 14, 4 mo 5 p. 106 K. 

DpyckoB» COCHOBBIXŁ JHH. 44 ca. MOi, 5 
fi; wp. 11; qroii.j 120; mo 4 p. 50 k. gaii. 2 moi; 


6, mmepi10, 58 mo 1 p. 35 x., aan. 5, mot. 5, 27 no 1 
p: 10 Ky AAHH, 2;M10a: 5 groit. 50 rr0 80 K., JANU. 5, 0N 
2ł, 12 NnOoQo K.: i 

Bpesenb COCHORBbIXb ZANA. 5 cam, MOA. 14 groit 
12 mo 6 p. 50 K., qanu. 44 MoL 14, 22 mo 5 p.70 K., 
panu. 4} mon. T2, Q6 no 5p, Aa. 44 mon. 9, 4 no 5 
p. 50 K., qaun. 4, moa. 14; 66 no 4 p70 KON., JAHH. 4, 
MOL, 12, 58 no 5 p. go K, AANH. 4, MOA. 9, É no 2 p. 
80 K., anan. 54, moa. 14, 48 no 5 p. 60 K, anum. 5, 
MOR. 14, 4.52 105 p. 40 K., AAHH. $ C. MOA. 12 q. 152 
no 5 p. 30 Ka Annn. 5.0. MOA. 10 A. 40 ro 2 p. 10 Ky 
panna. 3 ©. mor. 9 4. 7Óro t p.70K., Ą1UH. 23 C. IMO.A. 
144. 26n0 2 p. 50 K; pan. 2} C. mon. 12 4.366 no 1 
p. 25 K., JAHH. 23 C. MOI. 10 Ą. 152 10 1 p. 20 Ko JAHH, 
2 ©. 1imon.i6 4. 58 no 2 p.80 K, ANAN, 2C. MOA. 14 A. 
56 no 2 p. 50x., pauu.-2. ©. mon, 12 4. 536 no 1 p. 30 
K., AAHH. 2 C. MOA. 10 A. 291,10 p. ĄAMn. 2 C. TUON. 
9 4-6 no 8o K., AAHH, 1] C. MON. 14 4. 82 no 1 p. 55K., 
pana. 1) €. MOX. 12 Ą: 144, 70 05 K., JAUH. 1} Ce MOA. 
10 4. 254 no 85 xon. 

Aocokb COCHOBBIX% ĄIHH. 41 C. TON. 25.4. WAP. 
9 A. 104, nO 5 p. 20 K.,ĄAHH. 40. Mon. 2} A. NHP. Q 
A-153 uo5 p. ĄduH éc. mon. 2 Ą. Ip. 94.44 ro 2 p. 
5o x., AAHH. 53 MON. 2 4. WAP. 9, 72 no t p. 80 K yann. 
5c. mon, 4 4. mup. 12 4. 225 no 5 p. yann. 5c mor 
2% mp. 9 4. 280, ro 2 p. pana. 3 c. mon. 2 Ą. urup. g 
p. 100,110 1 p. 50X., JAHH. 23 CION. 2% 4. MHP. Q A. 
104, no1.p. BOK AAH, 2 ©. MOL 24.4 Wp. 9. Ą. 126 
mo 1 p. 20K.. AAHH. 2 C. MOJ. 2 A. Wup. 9 4. 186 noa 
pyóaw. sRexb3a wemeeporpanHaro g5 1. 24 b. no 10 
p: 50 K., 3a nyąb HO10OCHATO 54 m. 57 Q. uo 8 p. 20K. 
TBO3ĄE1f 7 POÏMOBbIXh 4968, no Ô p. 3a 100,6 aroitmo- 
BBIX% 2350 mo 5 p., yroabA Douek» 260, no L p. o K., 
TAMABI KYÓHAECKHX% CAW. 401,110 58 p. pamuk 44m- 
H0%0 111 pym. mona. 1 p. 17 kons. 10 6 p. 8o K., Qa- 
MUHHBIXbL KOABEBB JAHH. 4 (P. m. 2 4e 63 KOtrb. O 2 p. 
6o K., qyóy MkAKaro BO30B% 293 10 Go K.; MOXY Ky6. 
cas. 25 no 6 py6.' cana cnzinaro 3 myąa 38 pyu. no 10 
pyó., cCMoabr Beąep> 166 mo i p. 50 K., KAMHA KY- 
Gniecknx1 CaneHb,6 no $0 py6. To ;xexarozgqie nmb- 
XOMIŁ ABUMICA Bb TOPOĄL C10H1uM5 Bb Kanieaapito 
Ilonkosanka Peese kb 1my uucay ABryciia Ch y= 
3AKOHEHHPIMH 3AXOTAMH. 

Przedaż publiczna. 

3 Główna Policya mieyska Wileńska, po- 
daje do powszechney wiadomości, iż na satys- 
fakcyą W. Radcy honorowego i Kawalera Ja- 
na Pietraszewskiego, z mocy oczewistego de- 
kreta Magistratu miasta Wilna, w teyże po- 
licyi będą wyprzeilawać się z publiczney Licy- 
tacyi pięć szuarkow Kałakutskich Pereł, dotad 
własnością należące do Starozakonnego Wigdo- 
ra Wulłowicza Treckiego; takowe perły oce- 
nione rubli srebrnych piędziesiąt N. 50, a na 
zbycie onych więcey dającemu przeznacza się 
termin, dzień 18 toraźnieyszego miesiąca julii; 
zatém życzące nabydź rzeczone perły zechcą w 
przeznaczonym terminie stawić się do niniey+ 
szey Policyi. Julii 11 dnia roku 182g. 

Inspektor A. Makarewicz. 
Józef Suchocki Radca Honorowy. 


5 Rząd Gubornialny Grodzieński niniey- 
szóm ogłasza , że w nim przedawać się będą 
przeż publiczną licytacyą cztóry stare muro- 
wane dwupiątrowe domy w mieście Grodnie 
na Horodnicy położone, ocenione 555 ruble i 
42 kop. assygnacyami i dla tego w tymże Rzą- 
dzie naznaczone są targi w terminach aszym 
dunia 19, 2gim 20 i cim 21, przyszłego miesią- 
ca augusta; Życzący nahydź te domy ze- 
chcą się stawić do tego Rządu na wyżey o- 
znaczone terminy dla targow. Dnia 8 lipca 1829 
roku. 

Expedytor i Kawałer Korybut Daszkiewicz. 


Za Naczelnika Stoła Tadeusz Kościukiewicz. 


Podradaum." 

4 W skutek nastałey w dniu 6 teraźniey= 
szego miesiąca janii w Radzie Mieyskiey Wi* 
leńskiey Rezołacyi , ogłasza się: iż taż Rada 
potrzebuje na utrzymanie Kommendy Policyy- 
skiey Mieyskiey Wileńskiey, płótna Flamskie- 
go arszynów 575 i 12 wierszkow , płótna na 
koszule arszynow 5,163 i wierszkow 12; pod- 
kładkowego arszynow 3,575 i 5 wierszkow, 
butow par 510, sakna szarego arszynow 1,055 
i15 wierszkow; kolorowego arszynow 36 i pół- 
tora wierszka , żółtey taśmy arszynow 81i 15 
wierszkow , kozyrek do czapek 255, mąki Ży- 
tniey czetwierti 750, krap jęczmiennych czet- 
wierli 70, owsa czetwierti 607, siana puadow 
6,480, słomy pudow 864, i drew jeduopolan- 
nych górą 1,250 sążni. I na'dostarczenie tako- 
wych sposobem podrada odbędzie w Izbie swo- 
jey na Ratuszu Wileńskim publiczną Łicytacyą; 
do jakowey przeznaczyła, na dostarczenie wy- 
raźonych artykułow służących do umunduro= 
wania, termina , jako to: pierwszy dnia 19, dra- 
gi dnia 20, trzeci dnia 21 i na przetarg Czień 
24 teraźnieyszego miesiąca junii. Na dostarcze- 
nie furażu na ostatnie pięć miesięcy teraźniey= 
szego 1829 roku termina, pierwszy duia 16, dro- 
gi dnia 17, trzeci dnia 18 i na przetarg dzień 
19 następnego miesiąca julii. Na dostarczenie 
drzewa opałowego potrzebnego na całyrok 1830 
licytacyyne termina pierwszy dnia 25, drugi 24, 
trzeci 25 ina przetarg dzień 29, także nastę- | 
pującego miesiąca julii. Na prowiant i furaż na 
cały rok 1830 termina, pierwszy dnia 24, dru- 
gi 25, trzeci 27 i na przetarg dzień 50 miesią- 
cą oktobra roku bieżącego. Zyczący więc do- 
starczyć wyżey wyrażone artykały raczą przy= 
bydź w terminach wyżey pomienioaych do Ra- 
tuszą Wileńskiego do Izby Rady Mieyskiey z e- 
wikcyami, i do Licytacyi stawić się, Dat dnia 
14 junii 182g. 

Onufry Nowacki Prezydent R. M. W. 
Pismowodca Rady Mieyskiey Marcin Pozlewicz. 


2a Wyjeżdża za granicę de Prus do miasta 
Królewca, wdowa Starozakonma Hinda Berko- 
wa Gitkiesowa do familii swojey tam mieszka- 
jącey, w celu otrzymania od oney pomocy i 
wsparcia, z terminem na rok jeden. 
Wileński Policmeyster Podpółkownik Chrzą- 
stowski. 


Ogłoszenie Prenumeraty. 

Uwiadamiają się PP. Prenutaerątorowie, 

że dzieło pod tytnłem Romans Moralno * Saty- 
ryczny JAN WYŻYGIN, napisany oryginalnie 
w języku Rossyyskim przez T. Balharyna, prze- 
kładany przez J. Godziembę Radeckiego , że 
część jego pierwsza i druga wyszła już z dru- 
ku: chcący przeto je mieć, zechcą przysłać 
swe bilety do sklepu JP. Wofczaninowa koło 
5. Kazimierza , Drukarni XX. Missionarzy u ś. 
Kazimierza , do Xięgarni W. JP. Żółkowskie- 
go na ulicy $. Jańskiey i do Kollektorów: ży- 
czący zaś prenumerować , mogą dostać biletów 
w pomienionych mieyscach razem ze dwiema 
wydraukowanemi częściami. Pozostałe dwie czę- 
ści i ryciny wyydą przy końcu tego miesiąca. 
Dozwala się drukować. Wiłno d. 5 lipca 


182g r. Cenzor L. Borowski. 
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